KURIER WARSZAWSKI. 


D: 9. Marca.— Rok 1849. 
Piątek. 
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Jutro, ŚŚ. 40 Męczenników. 


Z rozporządzenia Rządu, Kościół parafjalny we wsi 
Wąsewie (w pow: Ostrołęckim), ma być wyrestauro- 
wany za rsr. 1477 k. 46'/e (złp. 9849 gr. 23). Parafja 
W ąsewska w Dekanacie Ostrołęc:, Dyecezji Płockiej, 

* liczy 1783 Parafjan. 

N. PAN postanowić raczył d. 25 Stycznia (6 Lutego) 
r. b., iż część pensji wyznaczonej Ukazem J. C. K. MO. 
SCI z d. 30 Marca (11 Kwiet:) 1837 r. w ilości rs.2793 
k. 527/2} wdowie i dzieciom pozostałym po zmarłym 
Józefie Hr. Hauke Jenerale- Majorze z Orszaku J-C. K. 
MOŚCI, przez starszą córkę tegoż, Salomeę Hr: Hau- 

ke pobierana, wypłaconą być ma, pomimo pełnoletno- 
ści, aż do zawarcia przez nią związków małżeńskich; 
a to od dnia 14 (26) Lutego 1548 r. 

W dniu 43 z. m. jako w rocznicę zgonu Ś. p. Xięcia 
Maxymiljava Jabłonowskiego, odprawione zostało 
w Kaplicy prywatnej Xżąt Jabtonowskich w Czarno- 
lesie (w Radomskiem), Nabożeństwo żałobne za pokój 
duszy Jego. W dniu zaś 16 b. m. odprawione zostanie 
tamże doroczne Nabożeństwo żałobne kwartalne, za 
pokój duszy ś. p. Xiężnej Teressy Jabłonowskiej, fan- 
datorki tej Kaplicy, gdzie zwłoki Jej spoczywają. 

Z dniem 7mym b. m. rozpoczął się pobór: w Kassie 
Dochodów Skarbowych: Pierwszej raty podymnego, 
z dopłatą kopiejkową za r. b., a w Kassie Poborowej 
Pomocniczej: Pierwszych rat brakowego i kanało- 
wego, za tenże rok. 

Wpływ z balu danego w dniu 7 z. m. na korzyść 
ubogich pod opieką Tow: Warsz: Dobroczyaności zo- 
stających, pomnożonym został dwoma darami, to jest 
pół-imperjałem i kwotą złp. 30, złożonemi na ręce 

- dwóch Dam należących do grona Towarzystwa. 

Księgarnia Ig. Klukowskiego, odebrała nowe dzieło 
w 2ch tomach, Podróż do Rzymu, X. M. Józefa Ge- 
ramb'a, Opata i Generała Zakonu Trapistów; z dru- 
giego wydania w języku francuzkim, tłomaczona przez 
X. S.S. D.— W tejże Księgarni przyjmuje się prenu- 
merata na dzieło: Nauka Ekonomji politycznej: finan- 
sów, pr: Dominika Krysińskiego b. Profesora nauk ad- 
ministracyjnych w b. Warsz: Alexandr: Uniwer:, i wie- 
lu uczonych Towarzystw Członka. Cena prenumera- 
ty złp. 40. 

Podług listów handlowych z Berlina z dnia 5go b. 
m., za obligacje udziałowe Król: Polskiego, serji wy- 
Josowanych płacono 125 tal: za sztukę, a w końcu 118 
2 ę e Warszawie żądają za sérje rs. 107 kop: 25 
(złp. 755), 

Księgarnia pod firmą Zawadzkiego i Węckłego przy 
ulicy Krak:-Przedm:, w pałacu Potockich, odebrała na- 
stępujące nowości: Powiastki'i opowiadania przez Jó- 


zefa Korzeniowskiego: T. 1. zawiera: Dobrze i to wie- 


dzieć na ciężkie czasy; Po latach 30tu; Exekwie; Podzię- 
kowanie; Panna postępowa; Avilka; Xiądz Gwardyan. 
Tom Igi zawiera: Wtorek i Piątek; Korespondencja; 
Krzyż na stepie; Dwa fragmenta poetyczne; Poezje 
mniejsze; Tren Ommji na dolinie Beder; Ostatnia pra- 
ca; Duma do Elizy; Hr: S. pielgrzymujący po Wło- 
szech; Modląc się Soneta; 2 tomy, wydanie ozdobne; 
Wilno, 1849, zł. 15. Mastologja czyli Historja natu- 
rala zwierząt ssących przez Gustawa Belke, z rycina- 
mi i tablicami, 2 tomy z prenumeratą na tonr 3ci; Wil- 
no, 1849, zł. 66. Hersylja powieść obyczajowa przez 
Ewę Felińską, 2 tomy, Wilno, 1849, zł. 12. Przekła- 
dy Poetów polsko-łacińskich, epoki Zygmuntowskiej 


. poematu Klemensa Janickiego, przekład Władysława 


Syrokomli; zł. 6gr.20. 

W tych dniach przybyli do Warszawy; PP. Dwe- 
neo 7agliafiko, i Salwator Ławżia, Artyści Opery włe- 
skiej w Petersburgu; talent tego ostatniego dobrze jest 
znanym w Warszawie, gdzie niejednokrotnie w ezasie po- 
bytu truppy włoskiej w r. 1844, występował na scenie 
Teatra Wielkiego. | 

Nakładem i drukiem S. Orgelbranda, Księgarza i 
Typografa, przy ulicy Miodowej No 496, wyszła dra- 
ga edycja: Nauki czytania języków polskiego ż nie- 
mieckiego, podług najnowszej metody ułożona. Cena 
złp. I gr. 10. ; R 

Roślinność już rozwija się; wczoraj przyniesiono 
nam gałązkę Kaprifolji (caprifoljam sempervirens); 
w gruncie rosnącej, na której było już kilkanaście 
nowych listeczków; również pąezki krzewów agrestu, 
rozwinęły listeczki świeże. 

Bielizna stołowa powinna być kosztownie haftowaną 
w cyfry i herby, a prześcieradła i powłoczki, boga* 
temi koronkami obszywane. À 

Skład nót muzycznych Fr.Spiess i Spółki, przy uli- 
cy Senatorskiej N°460, odebrał następujące nowości: 
Dietricha M., Tarantellę na fortepjan, ofiarowana W. 
JPannie Józefinie Godlewskiej; zł. 4. PuschaA. M., 
Nokturno na fortepjan; zł. 3. Barkarollę do śpiewu, 
ztextem włoskim i niemieckim, z opery Gianni di Ca- 
lais, Donizettego, śpiewaną na ostatnim Koncercie dla 
ubogich, przez P. Negroniego; zł. 3. owa 

Extrait de Concombres, woda na wygubienie pie- 
gów i ogorzelizny; oraz Eau Allemande, Lotion de 
Gowland, Lait de rose, poudre de riz i wiele innych 
Kosmetyków nadających delikatność cerze, są do na- 
bycia w bandlu A. Kowalewskiego, pod No 447 na Kra- 
kowskiem-Przedmieściu: 

Wczoraj w Teatrze Wielkim, po Operze Macóet, 
przywołani: JPani Rywacka, JPP. Troszel i Ma- 
tuszyński. 
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Z Petersburga. — N. PAN mianował Kawalerem 
Orderu Sgo WzopzrwieRza 4tej kl., Sekr: Kol: Soko- 
łowa, młodszego Dragomana Konsulatu Jlnego Rossyj- 
skiego w Bukareście. 

Anglja.— Królowa lgo b. m. prezydowała w pała- 
cu Bukingham na posiedzeniu rady tajnej; następnie 
przyjmowała na posłuchaniach pry watoych Ministrów 
Lorda Jana Russel, Margrabiego Lansdowne i Wice- 
Hrabiego Palmerstona. — Xżę Oranji lgo bież. m. 
zwiedził Liwerpool, gdzie na jego cześć daną była u- 
czta u Prezydenta. — Izba niższa lgo b. m. przyjęła 
propozycję P. Ashley, aby wyznaczono komitet celem 
podzielenia paratji zbyt ludnych na parafje mniejsze. 
— Rząd przedstawi Parlamentowi wniosek względem 
prawa wyborczego w Zr/andji. Wyborcą będzie każdy 
kto opłaca rocznie 8 f. szt. podatku na ubogich, a przy- 
tem przynajmniej przez rok stale jest zamieszkały 
w miejscu wyborów. — Fabrykanci wyrobów jedwa- 
bnych, ułożyli adres upraszający o zachowanie do- 
tychczasowych praw żeglarskich, dla zasłonięcia ich 
od szkód przez konkurencję z przemysłem zagrani- 
cznym.— Na uniwersytet londynski w r. z. uczęszcza- 
ło 875 uczniów, to jest 315 na fakultet medyczny, 252 
na fakultet sztuk, a 308 do tak zwanej szkoły młod- 
szej. — Gazeta Sternik (Pilot) dubliński, przestała 
wychodzić-— W Belfast w krótkim czasie umarło na 
cholerę osób 210; ogółem w Anglji i Szkocji od cza- 
su ukazania się epidemji, zachorowało 13,400, umarło 
6000. — Interesa wyrobami żelaznemi w Birming- 
hamie górują; znakomitsze domy handlowe podwyż- 
szyły ceny fabrykowanego żelaza o 20 szylingów, je- 
dynie aby odsttęczyć obstalunki, których niepodobna 
im uskutecznić. 

Austrja,— Autor i Redaktor Wilhelm Ehrlich zW. 
Xztwa Badeńskiego, za udział w rokoszu październi- 
kowym, został skazany na 12-letnie ciężkie więzienie; 
podobnież Buchalter Edward Morliszen, na 5-letnie 
ciężkie więzienie.— Linja telegraficzna z Wiednia do 
Salzburga, wkrótee będzie przywróconą.-— Jarmark 
jubilatowy w FFiedniu został odłożony. — Cały park 
oblężniczy wysłano z Leopoldsztadu (Leopoldowa) do 
Komoranu; zdaje się, iż zamierzono attak energiczny 
na tę twierdzę. — Były Poseł w Atenach P. Prokesz 
won Osten, mianowany Postem w Berlinie. — Cesarz 
Ferdynand w tych dniach spodziewany był z Pragi 
w Ołomuńcu. — D. lgo b. m. sprowadzono do Ożło. 
muńca btóń zabraną w Prerau,a należącą do rokoszan. 
— Drożyzna między Węgrami w Debreczynie doszła 
_ do takiego stopnia, że funt mięsa kosztuje 28 krajcarów 
(56 groszy), a jajko 12 krajcarów. — 23g0 z. m. zawi- 
nęła do 7ryestu korweta parowa neap: Herkulanum, 
za którą ma nadpłynąć flotylla, przeznaczona przeciw 
Wenecji. — Rada Gminy Ferrary odłączyła się od 
Rzymu, i zawiaduje miastem w imieniu Jeco Świąro- 
BIAWOŚCI. — 26ty buletyn armji zawiera szczegóły na- 


stępujące: Xżę FPindischgraetz, stanąwszy 25g0 z.m. 
z kwaterą główną w Gyoengyoes, rozkazał Feldmar- 
szałkowi-Porucznikowi Sch/zck,przybyłemu tegoż dnia 
do Petervasara, aby 26go z. m. przyłączył się do ar- 
mji głównej przez 7 erpełeth, aby z połączonemi siła- 
mi, rokoszan atakować. 26 Lutego oddział Feldmar- 
szałka-Porucznika Hrabiego W'rbna, ruszył z Gyoen- 
gyoes ku Kapolny; zaś oddział Feldmarszałka-Porucz- 
nika Xcia Szwarcenberga, z Arok Szallas do Kaal. 
O godzinie Żej oba oddziały o milę drogi przed Kapol- 
ną napotkały nieprzyjaciela, mającego lewe skrzydło 
przed Kaal, resztę zaś sił w lesie między Kaal a Kom- 
polt, aż do gościńca wiodącego z Gyoengyoes do Ka- 
polny. Skoro pierwsze wystrzały armatnie dały się 
słyszeć z oddziału Xcia Szwarcenberga, Hr: Wrbna 
ze swojej strony zaatakował nieprzyjaciela, rozwijają- 
cego znaczne siły. Tenże z początku okazał zamiar za- 
grożenia naszemu lewemu skrzydłu, przez opanowanie 
zarosłego wzgórza przy pomocy 2ch bataljonów. Kom- 
panja 6go bataljonu strzelców pod dowództwem Kapi- 
tana Feldegg, wspierana 2ma kompanjami Arcy-Xięcia 
Stefana, śmiałym atakiem bagaetowym odparła nie- 
przyjaciela i obsadziła punkt ważny. Major Salis przy 
tej okoliczności został raniony przez odprysk granatu. 
Wróg usiłował następnie przełamać nasz środek i 
wtargnął ze swoją jazdą między oba oddziały; lecz 
4ry szwadrony ułanów Civallart rozbiwszy bataljon 
nieprzyjacielski w massę uformowany, z rzadką ener- 
gją zapobiegły temu, i wspierane przez oddział szwo- 
leżerów Kress, attakując z podziwienia godnym po- 
rządkiem i precyzją dywizjon huzarów, odparły nie- 
przyjaciela ze znaczną stratą. Z eej strony poległ 
Porucznik Weissenthurn i 6ciu Ułanów; 35 zostało 
ranionych; ze strony nieprzyjaciela zaległo pobojowi- 
sko 60 zabitych lub ciężko ranionych. Nieprzyjaciel 
cofnął się potem ze wszystkich punktów, i ścigany był 
z Kapolny do Kaal, gdzie nastały zmrok walkę prze- 
rwał. Feldmarszałek Porucznik Schlick, który miał 
26go z. m. posunąć się naprzód do Ferpeleth, celem 
połączenia się z armją główną, nie mógł tego dnia swe- 
go celu dokonać, ponieważ zastał wąwoz Sirok obsa» 
dzony przez nieprzyjaciela, i takowy, z przyczyny ko- 
rzyści przedstawiających się dla obrońcy, dopiero po 
nader chlubnej walce zdołał zdobyć. Do tego czasu 
nastała też noc, przez którą korpus został w tem sta- 
nowisku. 27go rano, Feldmarszałek kazał attak kon- 
tynuować, zwłaszcza, iZ żywy ogień armatni słyszany 
od strony lewego skrzydła, oznajmił mu zbliżanie się 
Feldmarszałka Porucznika Schlick. Tenże gnał przed 
sobą nieprzyjaciela do Verpeleth, gdzie ostatni usado- 
wił się i stawiał opór. Brygada Jenerała Kriegern zdo- 
była jednak wioskę, przyczem odznaczył się szczegól. 
nie 2gi bataljon piechoty Latour. Nieprzyjaciel pierz- 
chnął na wzgórza. Oddział jeden cofnął się w wąwozy 
w kierunku do Erlau (Egaru), większa zaś część ku 
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swemu środkowi, który wyparty z Kapolny przez 
brygadę F yss, uchodził drogą z Miskolcz (Myszkow- 
ca). Wróg zdawał się wiele przywiązywać wagi do 
posiadania Kapolny, ponieważ kusił się 2-kroć o jego 
odzyskanie. Ze zaś pomimo licznej swojej actylerji, 
nie zdołał wyprzeć brygady Wyss, a brygada Collo- 
redo posunęła się jednocześnie do wsi Doebroe, poło- 
żonej w równej wysokości, przez co zagrażała prawe- 
mu skrzydłu hufców nieprzyjacielskich, przygoto- 
wanych do ataku, przeto cofaęły się takowe za góry. 
Na prawem skrzydle Feldmarszałek-Porucznik Xiążę 
Szwarcenberg posunął się do Kaal, i zdobył tę wieś 
szturmem. Ustępujące wojsko nieprzyjacielskie,zaopa- 
trzone w liczną artylerję, cofnęło się do stanowiska 
pod Makłar. Scigano jeo mile drogi za Kapolnę, 
gdzie nastały wieczór i znużenie wojska, dalszą pogoń 
wstrzymały. Przez czas tej 2-dniowej bitwy, na wszy- 
stkich punktach mieliśmy do czynienia z głównemi si- 
łami nieprzyjacielskiemi; lecz wyborny duch i walecz- 
ność wojska, skuteczne dowodzenie Jenerałów, oraz 
żywy i trafny ogień dzielnej artylerji, zdołały poko- 
nać nawet liczbę przemagającą. Przy zdobyciu Ka- 
polny, bataljon piechoty Zaninżktóry w Esseg (Osiek) 
odszczepił się od Cesarskiego sztandaru, mający w po- 
siadania Kościół, został zabrany w niewolę. Ponieważ 
przy odejściu gońca, nie otrzymano jeszcze raportów 
ze wszystkich puaktów rozległego pobojowiska, prze- 
to strata obopólna w cyfrach, nie może być dokładnie 
wyrażoną. Ze strony nieprzyjaciela przynajmniej mu- 
siało poledz 200 do 300 ludzi; prócz tego zabraliśmy 
w niewolę 900 de 1000 jeńców, między niemi 15 Ofi- 
cerów, i zdobyto sztandar. Z naszej strony opłakują 
śmierć Rotmistrza Züllow z kirysjerów Pruss, i Poru- 
cznika Schultz z 2go bataljonu strzelców. Ranieni zo: 
stali: Kapitan Sauer z pułku piechoty Latour, Pod- 
pułkownik Hoffmann i Rotmistrz Nechtritz z kiry- 
sjerów Pruss, Kapitan /Veckbeker z 2gò bataljonu 
strzelców i kilku innych. 

Belgja. — Jenerał Oxholm udający się z missją od 
Króla Duńskiego do Królowej W iktorji, Kawaler Ta- 
drenca Pełnomocnik sardyński przy kongresie bru- 
xelskim, i Pułkownik Baciochi Adjutant Prezydenta 
Bonaparte, przybyli do Bruxelli. Ostatni wyjechał 
dalej z missją nadzwyczajną do Sztułgardu. Nie wia- 
domo jeszcze, czy Poseł austr: Hrabia Colloredo przyj- 
mie udział w konferencji bruxelskiej. — 28go z. m. 
pożar gwałtowny pochłonął w Gandawie magazyn 
drzewa; kilka osób utraciło życie, między niemi Pod- 
pułkownik. 

Danją. — Pomimo widoków blizkiego zawarcia po- 
koju, uzbrajania trwają nieprzerwanie. Ministerstwo 
wojny ogłosiło, że z wdzięcznością przyjmie konie o- 
fiarowane dla jazdy,a wezwało żeglarzy kupieckich, aby 
ofiarowali swoje usługi, celem przewiezienia wojska 
do Fryderycji.— Minister wojny, Jenerał Hansen, 


stanie na czele armji; uzbrajają także drugi okręt li- 
njowy.— Komandor Dahlerup wstąpi do marynarki 
austr: w stopniu Admirała. 

Francja. — Zgromadzenie Narodowe naradza się 
teraz nad prawem o Radzie stanu. — Gazeta Unja do- 
nosi o przybyciu Posła francuzkiego Pana FV alew- 
skiego do Toskanji; tenże udał się niebawem do W. 
Xcia do St. Stefano, gdzie zastał Posła ang: i wielu in- 
nych członków dyplomatycznego ciała. — Cło wcho- 
dowe w miesiącu Styczniu r. 1847 przyniosło 9,797,362 
fr.; wr. 1848, 9,797,362 fr.; a w r. 1849, 8,533,241 
fr. — W skutek przedstawienia kilku izb handlowych, 
rząd postanowił założyć w Kalifornji kantory na skła- 
dy towarów francuzkich. — W pałacu Elisće- Bour. 
bon 26go h.m. danym będzie wielki bal maskowy. Pa- 
ni Drouyn de Lhuys poprzednio wyprawi bał na cześć 
Prezydenta, — Przeszło 1200 fabrykantów przysłało 
już swoje wyroby na następną wystawę. — 27go z. m. 
w nocy, policja paryzka przyaresztowała bandę 277 
łotrów. — Prezydent Rzeczypospolitej będąc w Noyon, 
zostawił dla tamecznych ubogich 1000 fr. 

Hiszpanja. — Na wielkim balu kostiumowym da- 
nym u Królowej l8go z. m., Monarchini ukazała się 
w kostiumie Szwajcarki; między Damami, które od- 
znaczyły się najbogatszemi i najgustowniejszemi kostiu- 
mami, Pani W eisweiler ukazała się w kostiumie Ma- 
rji Sztuart, Hrabina Esterhazy w kostiumie Maja (e- 
Jeganta) hiszpańskiego, Xżna Anglona w kostiumie Æl- 
źbiety de Valois, Xżę Sesto przebrany był za Mexy- 
kanina, a syn Xcia Castrotorreno za Greka. Bal skoń- 
czył sięo Stej ranokolosalną polką.— Kabrera ozdro- 
wiał z otrzymanej rany. 

Niemcy. — Król Pruski mianował Konsula jeneral- 
nego w Anitwerpji, Radcę legacyjnego Philippsborn, 
Rzeczywistym Rądcą legacyjnym i Radcą referentem 
w ministerstwie spraw zagr:. — Od lgo Maja b.r. zni- 
żone cło wchodowe w Prussiech od sody nieczyszczo- 
nej, oznaczone na 77/2 sr. gr. od centnara, ustaje, i od- 
tąd soda nieczyszczona, równie jak czysta, opłacać bę- 
dzie talar od centnara. — Na 4tem posiedzeniu Żej izby 
prawodawczej w Berlinie, Prezes izby pierwszej, do- 
niósł pismieonie o uorganizowapiu się tejże izby; Wiz- 
bie drugiej trwało jeszcze sprawdzanie wyborów. — 
24go b.m. wyjedzie z Berlina na osiedlenie do Austra- 
lji towarzystwo liczące [24 kolonistów; między niemi 
są, Lekarze i Artyści.— 2go b.m. głoszono na giełdzie 
berlińskiej, że Niemcy zapłacą Danji 4ry miljony za 
koszta wojny. — Poseł duński przy władzy centralnej, 
P. Dirck Holmfeld w nocie wypowiadającej zawiesze- 
nie broni, dołączył objaśnienia, że kroki nieprzyjaciel- 
skie nie rozpoczną się niebawem, chociaż układy to- ' 
czące się w Londynie, przez ten czas nie doszły do sku- 
tku.— Nota Rządu bawarskiego, podobnie jak saskie- 
go, oznajmia, iż dopiero po ukończeniu ustawy dla 
Rzeszy, Rząd bawarski takową uzna lub odrzuci; taż 


nota oświadcza się przeciw obraniu dziedzicznego 
Zwierzchnika, za obraniem dyrektorjatu, uchyleniem 
Rady Państwa i zachowaniem Austrji w związku nie- 
mieckim. — Kilka pułków pruskich i artylerja mag- 
deburgska, miały otrzymać ' rozkaz wyruszyć bez- 
zwłocznie do Xięztw Szleswigsko-Holsztyńskich. 

FH 'tochy. — Związek między Bononją a Ferrarą, 
jest przywrócony. — Radecki ściągnął znaczny kor: 
pus w okolicy Medyolanu. Kl Durino ogłoszono w sta- 
nie oblężenia.— Depesza Pana Mayrs Prezesa prowin- 
cji Frosinono donosi, iż korpus 10,000 Neapolitańczy- 
ków stanął w okolicy $. Germano; uspodu góry Cas- 
sino; jednocześnie nadciąga Jenerał Zuchi zoddziałem 
liczącym 7000 wojska i 16 armat; w /erracina zaś 
stanęło obozem 1500 Neapolitańczyków z 40 armata. 
mi. Napograniczu neapolitańskiem musiało już przyjść 
do kroków nieprzyjacielskich; z pewnością wiadomo, 
że już poległ jęden z Oficerów; w Rzymie trwoga 
wzrasta. Ojciec Sty podobno przeznaczył Kardynałów 
Lambruschini, Bernetti i della Genga, aby objęli rząd 
w jego imieniu. — Ciało dyplomatyczne, uda się z Gae- 
ty do Neapolu, zapewne z powodu blizkiego odjazdu 
Papieża. — | w Stambule zbierają ofiary dla Jeco 
ŚWIĄTOBLIWOŚCI. 

Rozmaitości. — Xżę Albert podczas karnawału za- 
rządził przedstawienia widowisk w teatrze królewskim 
w Windsorze. Ńiążę jest ttomaczem kilku dzieł Kotze- 
buego. — Z Paryża wybiera się do Kalifornji towa- 
rzystwo sztucznych jezdzców. — Statek Niagara 
przywiózł przed kilku dniami z 4meryki do Liwer- 
poolu 100 sztuk szlachtowanych wieprzów, przechowa- 
nych w lodzie,które rozprzedano niebawem na licytacji 


„ PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Bajkowski Józ: Ob: z Zgierza; Bermański Mich: Kup: z Włocław- 
ka; Cękalski Józef Pisarz Trybunału z Radomia; Ciborowski Józef 
Qbyw: z Wielkolasu; Czaplicki Szymon Obyw: z Czaplic; Czarno- 
cki Józef Obyw: z Międzylesia; Fiszer Konstan: Obyw: z Domanie- 
wie; Frydrychs Leokadja Oby: z Boguszyc; Hebęrman Fryd: Obyw: 
z Frankfortu; Hordliczko Ign: Oby: z Trebek; Knake Kar: Oby: z Go- 
lów; Mękarski Józ: Oby: z Cielętnik; Orsetti Józ: Ob: z Topoli; Pochl 
Mich: Rotmistrz z Siedlec; Ruszczykowski Jul: Ob: z Pułtuska; Rem- 
bieliński Alex: Oby: z Krośniewic; Sielski Alex: Rejentz Szydłowca; 
Szamota Waler: Radca T. K. Z. z Strachówki; Stępnicki Edw: Oby: 
z Międzylesia; Wężykowie Wład; i Jan Oby: zBełdowa. (G. P.) 


, DONIESIENIA. 
Podaje się do wiadomości publicznej, że LISTY ZASTAWNĘ 
polskie, jako to: Lit: B, Nr 222,987 na Zip. 5000. 
Lit: C, Nr 205,402 na Złp. 1000. 
Lit: C, Nr 237,380 na Złp. 1000. 
Lit: D, Nr 255,564 na Złp: 500. 
Lit: D, Nr 315,266 na Złp. 500. 


rę razem sztuk 5 na Złp. 8000, 
w. Wrocławia skradzione zostały. Ostrzega się przeto, iżby nikt 
wymienionych Listów Zastawnych nie nabywał, lecz za dostrze- 
Żeniem, domowi handlowemu Hirschendorff et Rawicz w War- 
szawie Nr 739 exystującemu, lub też Szan: Dyrekcji Towarzy- 
stwa Kredyt: Ziemsk:, gdzie stosowne zawiadomienie w tej mie- 
rze poczynione zostało, o tem doniósł. 
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Rodzice lub Opiekunowie młodych hidzi, uczęszczających do 
szkół, jeżeli potrzebują KOREPETYTORA, raczą zostawić swój 
adres w Drukarni Rurjera. 

Ktoby życzył mieć NIEMRĘ, gruntownie posiadającą język 
niemiecki, do małych Dzieci i do Domowego gospodarstwa; mó- 
że zgłosić się do W. Justusa Kremky, na Frakow:-Przedm: pod 
Nr 372. 

_ MIESZKANIE Kawalerskie, na 2m piętrze, z 2ch Pokoi, (jeden 
od frontu, drugi od podwórza) składające się, na Nowym świe- 
cie pod Nr 4301, do wynajęcia od kwartału. 
CUKRU krajowego w białej mączce, w beczkach wa- 
żących netto fantów około 300, z fabryki Nowego Mia- 
c sta, jest do sprzedania hurtownie, kamień po złp. 3v. 
w składzie Nasion i Cukru krajowego Dra F. Betzh 7 
Tamże dostać można nasienia Koniczyny, Trawy, Sporkui t. p. 
Dobry OGRODNIK potrzebny tu w Warszawie. 
=~ Dnia 6 b. m. wieczorem, zgabióne zostały praj 
ZK uli: Nowolipie, obwinięte w chustkę, KSIĄŻKI w oq 
4 zyku angielskim następujące: 3 tomy Westminst -. 
Reviser; 1 tom Eugene Aram. Bulwera; 1 tòn 
Parlour Library. Uczciwy Znałazca za oddaniem ich pod Nr 
2444 przy ulicy Nowolipie, na dole, po lewej ręce, otrzyma 
nagrody Zł. 7. 
SUMMY Zł. 30,000 i 20,000, są w tej chwili do u- 
mieszczenia na hip: Domów murowanych w Warszawie. — 
Summy zaś 200,000, 60,000, i pomniejsze żądane, s= 
zaraz, lub przed S. Janem, za wczesną umową na Do- 
bra w Gub: Warszawskiej ipołożone. — Dwa Domy, z których 
każdy wartości jest przeszło 200,000, nacelnych ulicach poło- 
żone, są do sprzedania;— żądane zaś są Dobra w Gub: Warsz: 
położone, po lewej stronie Wisły, wartości mniej więcej 150,000 
zł:. Interesenci zostawiać raczą adressy w Cukierni L. Tosio, 
w pałacu Potockich, lub zgłaszać się do mieszkającego w domu 
przy ulicy Solec Nr 2971, gdzie są także różne LOKALE, z ò- 
grodem, wozowniami, etc., do wynajęcia. — Walenty Bruck, 
Ag: Przysięgły i Rom: Dyr: Ubezpieczeń. 
PIESER z wyżełków angielskich, z stojącemi u- 
z szami, łaciasty, lewe ucho trochę spuszcza się, oba 
== kasztanowate, na czole gwiazdka kasztanowata, za- 
ginął. Kto go odprowadzi pod Nr 447 przy ul. Krak:-Przedm:, 
wprost Bernardynów, w podwórzu, ba lsze piętro, otrzyma sto- 
sowną nagrodę. y 
4593 Pod Nr 1326 przy ulicy Śto-Krzyzkiej, znajduje 
się PIESEK rasy angielskiej, biały, łaty kasztano- 
wate, łebek cały kasztanowaty, na łysku pasek 
biały. Wiadomość u Franciszka Dzwonkowskie- 


go tamże. 


Dziś rano ciepła stopni 0. Wczoraj w południe 5. 
Wysokość wody na Wiśle stóp 6 cali 9. > 
TEATR WIELKI. Dziś, Część Opery Wolny Strzelec. Balet 

Hrabina i Wieśniaczka.— (W Teatrze Rozmaitości widowiska 

nie będzie.) 

„ TEATR WIELKI. Jutro, Pierwszy raz nowa Krotochwila ze 

Śpiewami Dwaj Lunatycy. 

Właścicielka wypiekania CHLEBA WIEJSKIEGO, sara $ 
jąc się zawsze być dogodną dlaŁaskawej na jej Zakład Publi- 
czności, ma zaszczyt donieść, żę pomienionego Chleba nietylko 
w jej Zakładzie na Krak:- Przedm: N° 405, lecz i przy ul: Nowy- 

z Świat w domu Nro 1304, w sklepiku u handlującej Przekupki;— 

i przy ul: Podwal, w budce przy kratach, pod domem W.Dyżmań- 
skiego; oraz przy ul: Wierzbowej, w domu L.A. Dmuszewskiego 
Nro 473e (gdzie Drukarnia Korjera), u Przekupki w bramie bud- 
kę z wiktuałami utrzymującej, każdodziennie świeżego dostać 
można; © czem donosząc, poleca się Łaskawym względom. 

weer wwo. o i 


